
Nalełytoil pocztowa opłacona ryczałtem

PRENUMERATA WYNOSI:

w Kaliszu miesięcznie 4000 Mk 
Z  odnoszeniem do domu 50UO Mk. 

Na prowincji z przes> łką 
pocztową 6 *00 Mk. 

Zagranicą I20t0 Mk

Cena pojed. egzemplarza 200 Mk

JM 27 ' r m \

CERA 2 0 0  MK.

GAZETA KALISKA
Ptamo codzienne, politycssna, społeczno i ekonomiczne. •

CENA OGŁOSZEŃ;
Za 1 wiersz non. lub jego miejsc* 

na str. 1.2.3. m. 450., w tekście m. 33 
Nekrologi 459 mk. rwyczaine 300 m t|

Adres fe d u c j i  i Administracjb 
Kalita AJ. jóieflny 1. Tel. M  Si 

J^warU od 8—12 i od 2—6 po poi

Niedziela, dnia 4 Lutego 1923 r Rok XX> I

Stylowy
Od piątku dnia 2 do 5 lutego 

1923 roku włącznie.

L A D Y  H A M I L T O N
Dramat history ezny w 6-eiu aktaeh z S z y n e l e m  i L i a n ą H a i d  

w rolaeh głównyeh.
Początek o godz. 6.00, w soboty, niedziele i święta o godz. 4.30. Pod zarządem Agencji kinematograf. „Corso" w Warszawie.

R a c z e l n i k  P a ń s t w a .
i m

Za ofiarowany p. Naczelnikowi Państwa, Józefowi Piłsudskiemu, portret ze zdjęcia podczas 
Jego bytności w Khliszu otrzymałem w dniu 9/1X 1922 r., specjalne uznanie w postaci piśmien­
nego podziękowania. P o r t r e t y  te w wysoce artystycznym wykonaniu i dowolnych rozmia­

rach są u mnie do nabycia. 3352

Pierwszorzędne atelier fotograficzne „ E N G E L "  Kal a :, Niecała 12, (wejście z p a rk u )
$

i  Dr. P. Klinger fc
s t .  o r d y n a t o r  s z p i t .  w o j s k .

s p e c j a l i s t a  ch o rób  w enerycznych  
i skórnych .

(wlewania, szczepionki; analizy krwi na syfilis). 
Przyjmuje codziennie: P a n ie  o d  1—2 
po poł., panowie od 4—7 pp., w niedzielę 
od 11 -1  pp. TOWAROWA 3, I p.

Komunikat.
Z a r z ą d  E le k t r o w n i  M ie js k ie j  podaje 

do wiadomości swych odbiorców, iż na skutek 
dalszego wzrostu kosztów produkcji prądu (podro­
żenia materjałów pędnych o 75% i robocizny o 
70%) widzi się zniewolony, zgodnie z uchwałą 
Komisji Oświetleniowej Rady Miejskiej z dnia 31 
u. m., podnieść cenę do wysokości:

7000 mk. miesięcznie od 25 św. lampy ryczał­
towo od dn. 1 stycznia r. b.

1050 mk. za kwg. dia światła od dnia 1-go 
stycznia r. b.

700 mk. za kwg. dla motorów od dnia 15-go 
stycznia r. b.

500 mk. za kwg. dla instyt. komunalnych od 
dnia 1-go stycznia r, b.

Przytem zastrzega sobie prawo ponownej zmia­
ny ceny prądu w zależności od wzrostu drożyzny.

Dla orjentacji PP. odbiorców komunikuje się 
ceny prądu w  innych miastach Rzeczypospolitej 
z grudnia r. z.

Kaifsz. Zakład Leczniczy
w Parku miejskim o t w a r t y  c a ły  r o k ,

przyjmuje osoby chore z cierpieniami wewnętrzne- 
mi, nerwowemi i kobiecemi.

Z a k ła d  posiada urządzenia hydropatyczne, apa­
raty do elektryzacji, naświetlań, masażu, gabinet 
Roentgena, pracownię analityczną i pensjonat 

z kuchnią djetetyczną.
K ą p ie le  h y g je n i c z n e :  w  ś r o d y  i s o b o ty .

Kieroweik zakładu Dr. E. Zboromirski. 

f f t # # # # # # # # # # # # # # # # # #
Y  SALA TOW. MUZYCZNEGO Parkowa 3. i#---------
wj |  j W p o n ie d z i a ł e k ,  dnia 5-gO ul

»;* . lutego o godzinie 8  wieczorem 
2  !i% odbędzie się .'. .'.

4 N 1 KONCERT-RECITAL10 letniego p lanisty

rSASZY HELMANA I
Bilety wcześniej do nabycia w c u k e  ni W-go 

jf ti Ms vers, a w dzień Koncertu o l  g. 5 pp. w kasie

S. WAłCHOWICZOWA
I  ALEJA JÓZEFINY 13, FRONT, II PIĘTRO

§ C horoby w ew n ętrzn e  i dziecięce. 
ANALIZY moczu, kału, plwocin, soku

■ żołądkowego i krwi (na syfilis i inne.)

P rzy jm uje  od 9 — 11 i od 4 —6 po poł. | |

LEKARZ

D -fa  HENRYK SOLNIK
C h o r o b y  j a m y  u s t n e j  i z ę b ó w .

Przyjmuje codziennie od 10—1 i od 4 — 7  p o  p o i

LAB0RAT0RJUM
Towarowa 3, m. 17.

     _______

yelcŝ er jfe. S^eer
z d ługo letn ią  p rak tyką felczerską 

przyjm uje n o cne  dyżury u chorych  
w m iejscu  i na  wyjazd. 

KALISZ, Wrocławska 91 m. 2.
2J1.

ś w i a t ł o s i ł a in s t .  k o m .
Warszawa 1396 663 557
Białystok 1710 910 709,6
Inowrocław 1150 870 —
Włocławek 1110 740 520
Kielce 1300 1100 559
Toruń 900-1400 600 —
Tarnopol 1000-1400 800 7C0
Siedlce 1300 960 —

Oczywista cena grudniowa ulegnie zwyżce 
w tym stosunku w jakim wzrosły koszta produk­
cji prądu. 305

Do kolekty „GAZETY KALISKIEJ4'
nadeszły g

Cosy do 4 kl Loterii Państw.
i zamieniać można do d. 5 lutego włącznie.

TELEGRAMY.
Represje we franci!

PARYŻ JAW .). 3. W iadomości o repre­
sjach stosowanych wobec Francuzów  w Niem­
czech, zwłaszcza w Bawarji, wywołały tu żywe 
poruszenie, tembardziej, że jak  dotychczas 
analogicznych represji we Francji nie stosowa 
no. Ostatnio paryski syndykat właścicieli hoteli 
powziął uchwałę, ż e  w razie dalszych szykan 
i eksmisji Francuzów  przez hotelarzy niemiec­
kich — członkowie syndykatu zmuszeni b ę ­
dą stosować wzajemne środki.

Oszczerstwa.
GDANSK (AW.). 3. „Ostpreusische Zei-

Lung" pomiszcza systematyczne wiadomości 
donoszące o gotującym się napadzie wojsk pol­
skich na Prusy W schodnie. W tym celu pismo 
to  posługuje, się fantastyoznemi wiadomościami 
b iura prasowego białoruskiego i donosi, że Pola­
cy przygotowali plan wywłaszczenia, większej 
posiadłości niemieckiej w  Prusach W schodnich 
Oczywiście, źródła tych wiadomości należy do­
szukiwać się w. Kownie, ewentualnie w. litew­
skich ekspozyturach w Prusach W schodnich. Ta 
bezmyślna i złośliwa propaganda odnosi się nie-

tylko do spraw  wschodnich, lecz usiłuje również 
przedstawić w. tendencyjnem  i niepokojącem  o- 
świetleniu wypadki na granicy hessarabsko-ro- 
syjskiej i ukraińsko-polskie.

!  tam taltże.
DREZNO AW.). 3. # Rżąd saski, utworzo 

ny przed kilku dniam i na podstawie świeże prze 
prowadzonych wyborów, zmuszony był 31-go 
stycznia do ustąpienia. Przyczyną tego jest u- 
kład sił w sejmie, ponieważ głosy p artji miesz­
czańskich i socjalistów praw ie się rów now ażą 
przyczem języczkiem uwagi w sejmie są kom u­
niści, którzy mogą w każdej chwili obalić rząd 
socjalistyczny jak  i mieszczański. Na razie je­
dnak okazuje się, że komuniści sascy głosują u- 
stawicznie z prawicą, pragnąc wywołać w śród 
niej zamieszanie.

Groźby litwioów.
GDANSK (AW). 3. „Gazeta .Gdańska' po­

daje, że Simonajtis, naczelnik samozwańczego 
rządu powstańców, w Kłajpedzie, wystosował do 
komisji międzysojuszniczej notę w formie ulti­
m atum , w  której zaznacza, że zajęcie terytorjurni 
kłajpedzkiego miało na celu „dopomożenie lud 
ności do swobodnego wypowiedzenia się o swych 
przyszłych losach". W nocie powiedziano da­
lej, że wojsko francuskie nie dotrzym uje zobo-
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wiązań układu rozjemczego, a sprowadzane woj­
aka i okręty wojenne zagrażają niebezpieczeń­
stwem nowych zbrojnych konfliktów z powstań 
łjąsni litewskimi. Nota kończy się dosłownie: 
„wobec tych wszystkich przytoczonych faktów 
wzywam ' komisję do natychmiastowego, poczy­
nienia niezbędnych, kroków, aby statki wojen­
ne opuściły natychm iast port kłajpedzki i aby od­
wołano bezzwłocznie wysokiego komisarza IV- 
tisne oraz wojska francuskie. Poczytuje sobie za 
Obowiązek zwrócić uwagę na lo, iż wszelkie 
dalsze lądowania wojska uważać będę jako nowe 
pogwałcenie nienaruszalności terytorjalnej i że 
nic dopuszczę do lądowania wojsk, używając 
‘wszelkich ku temu środków".

Ceny w Katouricad).
KATOWICE (AW). 3. Ustalone ostatnio 

przez wydział aprowizacyjny województwa ceny 
artykułów- pierwszej potrzeby w Katowicach wy 
noszą kgr. szmalcu 8000 inkniem. litr mleka 
900 nikn., kgr. mąki żytniej 1000 mkn., kgr. 
cukru 3000 mkn. Bydło rogale kgr. żywej wagi 
3000 3200 mkn., wieprzowe tuczone kgr. ży­
w a g i 9000 nikn. O szalejącej drożyznie daje 
pojęcie przeciętna robotnicza płaca, która wyno 
si 8 tysięcy ink. dziennie.

Przeciwno drożyźole trzody.
ŁODZ (AW). 3. Stosowniie do uchwały o- 

bywratelskiej komisji do badania cen, zapadłej na 
posiedzeniu 25 stycznia, komisarz rządu przygo­
tował rozporządzenie przeciw, wyzyskowi ze 
strony handlarzy trzodą chlewną

Według tego rozporządzenia handlarze obo­
wiązani są wywieszać cenniki w miejscach sprze 
dąży trzody, to jest w rzeźniach. Następnie roz­
porządzenie nakazuje sprzedaż na wagę. W resz­
cie poruszono kwestję wydawania rachunków, 
nabywcom. Kary przewidywane za przekrocze­
nie rozporządzenia wynoszą do 8 miesięcy a- 
reszlu, m iljon m arek grzywny i konfiskata lo 
waru.

Tiansen u> Rassji.
MOSKWA' (AW.). 3. 28 stycznia przybył

do Charkowa Nansen, klóry był podejmowany 
entuzjastycznie przez wszystkich wybitniejszych 
członków ukraińskiego Sownarkomu. Nansen o 
świadczył, iż jego organizacja przeznaczyła na 
pomoc rolną dla Rosji i Ukrainy 2od000 rubli 
złotem.

Porozumienie sowiecko* 
japońsko,

MOSKWA (AW). 3. Przedstawiciel sowie­
tów w Pekinie Joffe udał się do Japonji na sku­
tek nieoficjalnego zaproszenia rządu japońskiego 
rzekomo w celu odbycia tam kuracji. Wyjazd 
Joffego z Pekinu nastąpił 27 stycznia. Według 
pogłosek w kołach politycznych, wyjazd ten stoi 
w  ścisłym związku z pobytem w Moskwie posła 
japońskiego w  Polsce, p. Kawalcami. Rzecz p ro ­
sta, iż kuracja jest tylko pretekstem, mającym 
zamaskować rzeczywisty cel, zawarcia porozu­
mienia japońsko sowieckiego, korzystnego dla 
stron obu.

Kasowanie cerkwi w ftolszewji.
MOSKWA (AW ). 3. Rząd sowiecki projek 

tu je  stopniowe przekształcenie wszystkich ce r­
kwi na kluby i domy zabaw, Kilka cerkwi z Mos­
kwie zostało już oddanych na ten cel

Sowiety pomagają iremcom.
MOSKWA’ (AW * 3. „Iw iestja" zamiesz­

k a j ą  odezwę Związku związków zawodowych 
(W.O.S.P.) do kom itetu centralnego partji ko­
munistycznej Niemiec, następującej treści; „Biu­
ro Profinternu podaje do waszej wiadomości. 
ż,e W.O.S.P. wyasygnował 100,000 rb. złotem dla 
robotników z R uhr, wałczących przeciw okupae 
cjł Pieniądze przekazujemy przez Bank pań­
stw a; oddajcie je do dyspozycji ogólno-niemiec- 
kiej Rady komitetów fabrycznych. Odezwę pod 
pisał Łozowski.

flntysemltyzro w  (Rumunji.
W IEDEŃ (AW). 3. Z Bukaresztu donoszą 

że na tutejszym uniwersytecie przyszło do burz­
liwych scen antysemickich. Studenci rum uńscy 
nie dopuścili słuchaczy żydowskich do sal wy­
kładowych W ywołało to bójkę, w której ra ­
niono kilku studentów Uniwersytet został zam­
knięty. na znak zaś protestu kupcy żydowscy po­
zamykali wczoraj wszystkie sklepy.

Zastój «i przemyśle.
ŁODZ A W.). 3. Na zebraniu właścicieli 

iarb iaru i w dniu 31 stycznia rb. rozpatryw ano 
sytuację, powstałą w związku /  brakiem gotów­
ki, barwników, aniliny i podrożenia robocizny 
Powyższe przyczyny zmuszają właścicieli do 
zaniknięcia zakładów. Stwierdzono dalej, że 
wobec tego, że wskutek obecnej sytuacji w prze 
myślę włókienniczym jest. lo niemożliwe, uirzy 
mano nadal w mocy uchw ałę poprzedniego ze­
brania, stanaw iającą zamknięcie iarbiarui.

(Przeciwko zwracan u własności
(MOSKWA’ (AW.). 3 ,,P raw da" zamieszcza 

artykuł Ignatjewa p. 1. „Nieprawna dem unici 
palizacja domów", którego autor uskarża się 
na  obchodzenie przepisów dekretu z dn. 28-go 
grudnia 1921 r. i konstatuje zwracanie dawnym 
właścicielom wielkich domów, niejednokrotnie 
zajm owanych przez komuny. Władze kom unal­
ne działają na w łasną rękę w yłam ując się z 
pod kontroli centralnej komisji d emunicy pa li­
żący ji u-j

Dalsze szczegóły katastrofy
w kcpalnl

KATOWICE (AW). 3. W sprawie katastro 
ly w kopalni Heinilz pod Bytomiem donoszą na­
stępujące szczegóły: do czwartku w południe 
skonstatowano 120 zabitych i brak 50 robotni­
ków. dotychczas nieodnalezionych. Z pośród za­
bitych 18 nie można rozpoznać. W edług przy­
puszczeń liczba ofiar wynosić ma około 120 do 
150 osób. Pierwotnie było zagrożonych 600 
górników W ostatnich jednali godzinach zdo­
łano wyratować resztę.

(Ratyfikacja traktatu u> Kapali).
BERLIN W czoraj w urzędzie spraw  za­

granicznych odbywała się wymiana dokum en­
tów ratyfikacyjnych trak tatu  zawartego w Iła- 
pallo. W ymiany dokonał ze strony Rzeszy mi 
n ister spraw  zagranicznych von Rosenberg, ze 
strony Rosji am basador Krestyńskij.

Podwyższenie taryfy kolejowej 
na G. Śląsku.

KATOWICE Z dniem dzisiejszym taryfa 
osobowa na kolejach górnośląskich została pod 
wyższona o 100 proc., podczas gdy w całej Pol­
sce podwyższono ją tylko o 50 proc. Stało sie 
to dlatego, ponieważ taryfy śląskie były niższe 
od taryf na innych kolejach. Wraz z podwyższę 
niem taryfy wzmogła się drożyzna.

Manifestacje przeciw francuzom 
w  Króeujcu

BERLIN. „Berliner Tageblatt" donosi z 
Królewca, że dziś około 1 dokonano napadu na 
automobil, w którym ząjdowała się komisja koa­
licyjna. Członkowie tej komisji zostali napa­
dnięci w chwili, gdy udawali się do gmachu. 
Jeden z francuzów został dotkliwie pobity. Ho­
tel Kreuz" w Królewcu, w którym  znajdują się 
b iura komisji koalicyjnej, jest bezustannie oto­
czony przez wielotysięczne tłumy. „Ost Preussi- 
sche Zeitung" już od paru  dni podburza przeciw 
ko Francji i nakłania^do wyrzucenia z hotelu 
francuzów. Zarząd hotelu „Kreuz" oświadczył, 
że nie może ręczyć za bezpieczeństwo francus 
kich oficerów. Nacjonalistyczne pisma doma­

gają się natychm. wyjazdu francuskich wojskow.

Podobne ekscesy przygotowują się w  Ber­
linie.

„L okal Anzeiger" d o n o si, że zarząd h otelu  
A dlen  ró w n ież  o d m ó w ił o d p o w ie d z ia ln o śc i za 
b ezp ieczeń stw o  fra n cu sk ich  o ficeró w .

nacjonalizm i bolszewizm
BERLIN (AW.) 3, W artykule pod tyt, „Niebez­

pieczeństwo ze Wschodu" -  pisze Arnold w , AchtuH- 
rabenblatt":

Wobec niepowodzenia propagandy bolszewickiej . 
zagranicą rząd sowiecki do zwycięstwa boHsEewizmu 
w Europie może dążyć tylko pośrednio. Rozbudzenie 
się nacjonalizmu wśród ludów w Europie, może idor 
prowadzić do nowej watki, która przyniesie nowe stra­
szne rozczarowania tak izwycięzcqm, jak i zwyciężonym  

przygotuje teren dla bolszewizowania państw. Na­
dzieja rządu bolszewickiego, że prąyiJzie w Bawar® 
do „putschu" dotychczas zawiodła, obecnie rząd so­
wiecki liczy na naprężenie stosunków między Francją 
a Niemcami i fcZeka aby rozgoryczenie narodu niemiec­
kiego wskutek okupacji Ruliry doprowadziło do zbroj­
nego konfliktu z Francją wówczas Niemcy doraźnie  
pobici prZez Francję zostaliby rzuceni w ramiona so ­
wietów,, z drugiej strony rząd sowiecki nie w ierzy, aby 
Niemcom -udało się  z a pomocą biernego oporu zmusić 
Francję do opiufezczenia Zagłębia i ppfl tym względem  
liczy na rozczarowanie narodu niemieckiego, którego 
coraz bardziej wzrastająca drożyzna uspasabia pzychyt- 
nie dla jbolgzewizmu. Rozprężenie stosunków między 
Francją a Niemcami byłoby z tego powodu, zdaniem 
autora, wielce pożądane,, jego Zdaniem porozumienie 
na tlę Zespolenia interesów przemysłu francuskiego i 
niemieckiego i połączenia francuskiej rudy niemiec­
kim Węglem jest jedynem wyjściem. Chodzi tylko o p- 
staVnie warunków gospodarczych5 i politycznych

Represje z  Zagłębiu
GDANSK (A.W.) 3 Ze wszystkich stron okupo­

wanego obszaru donoszą o nowych wy ialeniachTi arek 
sztowaniach za w rogie manifestacje przeciw J rancuSzom. 
Jak z tego widać stanowczość Francuzów bynajmniej 
nie słabnie i Zmierza konsekwentnie d'o opanowania s y ­
tuacji.

GDANSK. (A.W.) 3. Rząd belgijski i fraęuski za­
komunikował, wcz0raj poselstwu niemieckiemu ur Pary­
żu i Driikęeli, że  z dniem 1-go lutego zabrania się -  
wszelkiego wywozu koksu i w ęgla z okupowanego ob­
szaru. W końcu zaznaczono, że Francja W miarę potrzeb 
zastrzega sobie dalsze sankcje.

Spadek uialul uj Gdińsku
GDANSK. (A.W.) 3 Na giełdzie wieczorowej de­

wizy miały tendencję zniżkową. Dolar wieczorem noto­
wano 46.C00, Londyn 215.000. N. rynku szczególnie in­
teresowano się akcjami bankoWemi i walorami śląskimi.

D ^ ż y z n a na Śląsku
KATOWICE (A.W.) 3 Wydział Aprowizacyjny - 

jewództwa komunikuje, że cena cukru i mąki wyda­
wanych na kartki ustalona została już na miesiąc luty 
w następującej wysokości: za klg. cukru klas A) naj­
uboższa ludność) 650 pik. niem.; dla klasy B. 3000 mk. 
niem.. Cena mąki od (dnia 5-go lutego dla klas A, 400 
.mk. niem. d la  klas B. 1600 mk. niem. za  klg Na te­
ry tor j urn Sląśska Cieszyńskiego cena cukru w miesiącu 
tulym będzie wynogiła 650 mk. poi. cena zaś mąki 400 
mk. poi. za klg. dla ludności najuboższej.

Cargi S)sd) dnie na kontraktacł) 
Kijoujskfcł)

WARSZAWA. (A.W.) 3. Na zaproszenie specjal­
nego delegata sowieckiej handlowej misji ukraińskiej 
w Warszawie imieniem komitetu Jarmarku Kontrakto­
w ego w  Kijowie. Targi Wschodnie wezmą czynny u- 
dzjał w jarmarku, 'dając w ten sposób sposobność za­
poznania się  tamtejszym kupcom i przemysłowcom 
dotychczasowymi wynikami swej działalności w zwią­
zku z rozwojem całej polskiej wytwórczości. W tym: 
ceiu Targi Wschodnie otrzymały na podstawie wza­
jemności, odpowiednie miejsce na urządzenie własnego  
pawilonu propagandowego. Komitet Jarmarku Kijow­
skiego, oceniając należycie doniosłość współdziałania 
obu instytucji i pragnąc przez współdziałanie ożyw ić  
iśtosunki handlowe między Polską a Ukrainą, użyczył 
Targom Wschodnim z całą życzliwością gościnę i da- 
lekoidących ułatwień. Zgodnie z ogłoszonym przed 
kilku dniami Zapatrywaniem Min. Przem. i Handlu p- 
dział polskich firm, (Nad interesami firm, któreby phefą- 
ły WZjąć w  nim udział reprezentacja Targów Wjschod. 
w Kiiowie mogłaby, na ich żądanie roztoczyć swą ©- 
piekę" i zając pie skutecznem poparciem na tamtejszym 
terenie, W tej sprawie zarząd Targów udziela wszel­
kich Wyjaśnieni en przed otwarciem jarmarku Kijow­
skiego, to  jest przed 15 lutym roku bieżącego.
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Ku uczczeniu 450-letuiej rocznicy 
u r o d z i n  MIKOŁAJA KOPERNIKA,
19 lutego r.b. przypada ,450-Ietnia rocznica u ro ­

dzin największego genjusza, jakiego Polska dotych­
czas wydała, a przód którym chyli czoło pały świat 
ucywilizowany. Mikołaj Kopernik to chluba ludzko­
ści, tembajdziej chluba narodu polskiego, uczcić godnie 
tę wielką rocznicę, to nasz przedewfezystkiem obowią- 
«ek.

Sądząc, że poza okolicznościową uroczystością naj­
lepszą formą hołdu w danym razie jest przyczynienie: 
się Ido rozwoju tej nauki, dla której wielki nasz tfk- 
tiak położył fundamenty. Wolna Wszechnica Polska w 
.Warszawie zainicjowała jeszcze w roku ubiegłym za­
łożenie pierwszego, w Polsce Obserwatorjum Astpo- 
fizycznego imienia Mikołaja Kopernika. Starania w tym 
kierunku dały dotychczas pokaźne owoce. Znalazł się 
ofiarodawca, któremu projektowane Obserwatorjum za- 
Wdzięczą dziś posiadanie 8-morgowego terenu, dna- 
laZły się środki, za które zostały nabyte: teleskop o 
30 cm. średnicy, .fotometr i spetrotskop, a także zamó­
wione zwierciadło o 50 cni. do większego teleskopu. 
Cały szereg głośnych instytucji (flankowych1 jak Ob- 
serwatorja astronomiczne amerykańskie: Lick, Yerkes 
M-t Wis on, Harvard, Sprotil, Instytut Carnegiego- Na­
tional, American Research Council; obserwator ja an­
gielskie: Oreenwich i O xford, tracuskie Parjyż i >M ew- 
don; belgijskie: Bruksela; hiszpańskie: San Fernando 

TortoZa; portugalskie:: Lizbona; kanadyjskie: Ottawa 
wreszcie Sekcja Geodezyjna Międzynarodowej Lbnji Ge­
odezyjnej nie tylko odpowiedziały na odezwę w tej 
sprawie słowami uznania i zachęty, ale nadesłały bar­
dzo cenne jswte publikacje i obiecały w dalszym ciągu 
je, (nadtsyłać. Tak poważne czasopismo fachowe jak 
, Observatory", Bulletin astronomique i Memorie de- „ 
łia Śocieta Astrom i oa Italiana" ogłosiły od siebie d- 
(łezwy iwżywająee, do poparcia powyższych zamierzań 
TembandZiej oczekiwać należy, że społeczeństwo ppl- 
pkjp. okaże się nie mniej hojne i przyczyni się do zbu­
dowania placówki naukowej, godnej pamięci naszego 
wielkiego męża.

Ofiary skieroWywać należy do P.K.C). (Pocztowa 
Kasa Oszczędności) Nr. 6050 Rachunek Obserwatorjum 
Astronomicznego' im. Kopernika. Zebrane fundusze u- 
żyte Zolstaną wyłącznie na cele inwestycyjne, a prże- 
dewsżystkiem na budowę, całkowitą odpowiedzialność 
Za nie bierze na Siebie Zarząd Wolnej wisfee,chnicy Pol­
skiej, który, ogfofej dlrukowane Szczegółowe sprawozda­
nie.

Sytuacja na rynku łódzkim.
W ubiegłym tygodniu' na rynku łódzkim panował 

prawie Zupełny zastój, spowodowany zmienioną sy­
tuacją na runku dewizowym. Nagła zwyżka walut ob­
cych, która pirzy dolarach doszła do kursu blizśko 
40,000 jmk. spowodowała natychmiastowe podniesienie 
fabrycznych cen towarów włókienniczych- Wobec sto­
sunkowa znacznej zniżki, jaka bezpośrednio po tern 
nastąpiła, Zarówno hurtownicy, jak i detaliści powstrzy­
mali się od jakichkolwiek KakupóW. wyczekując ob­
niżenia cenników.

OLIWA KOSTNA
oryginalna amerykańska w blaszankach l-galono- 
nowych specjalnie do maszyn hafciarskich poleca:
S k ła d  A p t e c z n y  P. K o s s a k o w s k ie g o ,

Wrocławska 35.

Obniżenie to częściowo już następuje. Niektóre 
fabryki jwj ostatnich dniach tygodnia większym od­
biorcom ofiarowywały do 20 proc. opustu od cen cen­
nikowych, a niektóre, jak np;. ,Widzewska Manufak­
turą", formalnie obniżyła cennik.

Mimo to Zaptój panuje w  dalszym ciągu. Ceny, 
nawet zredukowane, są tak wygórowane że publicz­
ność (wstrzymuje się otl Zakupów, niekiedy nawet mi­
mo nagłej potrzeby, z tej prefctej przyczyny, że docho­
dy szerokich warstw konsumentów daleko pozostały 
w tyle Za parytetem fdjrożyzny, wzrosłej w ostatnich 
dniach o kilkadziesiąt procent.

Każda gwałtowna zniżka waluty osłabia zdolność 
kupna iw społeczeństwie, a przynajmniej w tych jego 
warstwach, które otrzymują pobory stałe, regulowane 
perjódycżnic. 'Zanim nie nastąpi następna regułjacja 
pła<c i Parobków, konsument tych sfer musi powstrzy­
mać Się od wszelkich zamierzonych zakupów, gdyż 
pobrane Wynagrodzenie w nagle zmienionych warun­
kach nie Wyfetarcźa sjezęsto nawet na opędzenie ko­
sztów wyżywienia rodziny,

Przemyjsł zainteresowany jest dzisiaj w tern .by 
przez pewien czas kurs marki utrzymał się na obecnym 
poziomie, tak długo, aż do niego dostosują się docho­
dy społeczeństwa pracującego, a tern samem i obieg 
banknotów, cc 'Wpłynie Znów na .zwiększenie się ruchu 
w handlu.

W minionym tygodniu sytuacja niektórych przed­
siębiorstw handlowych stawała się wprost krytyczną. 
Firmy, które dziennie preliminowały swe wpływy z 
targu na 100 lub więcej miljonów, wykazywały /a- 
ledwie po kilka łub kilkanaście milionów. Ponieważ 
zaś handel w dzisiejszych (warunkach oparty jest na 
kredycie wiekslowym, » terminów wekslowych trzeba 
dotrzymywać, nie chcąc narażać się na bardzo przykre 
skutki, popyt na gotówkę był niesłychany. Stawki pro­
centowe w rufchsu prywatnym doszły do 7 pro mille 
dziennie, czyli (do przeszło ,20 prpcent miesięcznie, 
a  250 procent rocZnje. Banki wogółe wstrzymały ope­
racje dyskontowe, z nielicznymi Wyjątkami dla firm 
stale przez dany bank finansowanych. Temu też nale­
ży przypisywać, że odlsetek weksli protestowanych na­
gle wzrrjsl i tkancelarje iiotarjalnc z trudnością mogły 
podołać pracy z tern związanej.

Ten fetan na rynku gotówki wywołał alarmy /e  
strony zainteresowanych sfer przemysłowych w kierun­
ku pojwSękpzenia kredytów; dyskontowych w P. K. K. 
P., jfdynem źróale roZporządzającem gotówką. O gra­
niczenie produkcji, jeżeli gdziekolwiek miało już miej­
sce, Względnie jest projektowane, spowodowane jest 
jedynie trudnościami W zbycie, wytworzonemi na sku­
tek powyżej opisanego stanu.

jeżeli nie nastąpi dalszy spadek marki polskiej w 
najbliższym czasie, to (po 1-ym gdy nastąpi regula­
cja Zarobfcolw i płac na skutek wykazanego przez ko­
misje statystyczne wżroStu drożyzny, sytuacja niewąt­
pliwie Zmieni się na lepsze.

Nowe wieści z Marsa,
Na 28 zjeźdzjr stowarzyszenia „Amerikan Astro­

nomical Society", do którego należą najwybitniejsi 
badacze przestworzy gwiaździstych i liajbieglejsi ameb 
rykańscy profesorowie astronomji oraz kierownicy ob- 
serwatorjów astronomicznych, rozbierano niektóre od­
krycia astronomiczne ostatnich czasów,

1 bz edeWsZys tk i em jednak zastanawiano się nad pla­
netami. (Największe Zainteresowanie wywołał odczyt 
profesora E. G. Stfphera, (kierownika Lówęl Obser- 
vatorEy.

Slipher -dio wódzi, że na Marsie niSBawodnie ist­
nieje życie,.

W edług teorji Sliphera, wszystko składa się na 
to, (że Mars być musi zamieszkanym przez istoty 
żyjące, albowjepi posiada Matmosferę, te same prawie 
warunki, \v jakich źnajduje się Ziemia, ba, nawet 
takie, jak na ziemi Wichry, burze i przewroty atmosfe­
ryczne.

Slipher z zamiłowaniem .poświęca się badaniom 
tej osobliwej planety. Dotychczas między innymi stwier­
dził pn  także,' że planeta Mars posiada wodę, takę 
samą, jak ziemia. Odkrycie /to popiera on przekony- 
wująćemi dowodami.

Znijairy powietrza następują na Marsie, twier­
dzi prof. Slipher, tak samo. jak na  kuli ziemskiej. 
Woda bowiem paruje, ulatnia p ię i tworzy chmury do­
koła planety. Czaisąrni, gdy już masy nagromadzonej 
wody (są tak wielkie, że nie mogą utrzymać się w 
powietrzu, wtenczas, spada deszcz. • Deszczom owym 
towarzyską pcsdbbno nawet grzmot) i burze, zupełnie 
jak na kuli ziemskiej.

Prof. Sljpher dowodzi, że już w niedalekiej przy­
szłości będzie można planetę Marsa dokładnie zba­
dać, a  fo dlatego, mianowicie, że ulepszone .apa­
rat) astronomiczne pozwalają człowiekowi patrzeć w 
diat i pgłąjdać (wyraźnie rzeczy bardzo odległe.

Obecnłe juz prze* zastosowanie radiometru prof. 
jSlipher stwńeidźjl, że emisje ciepła na  M anie Są 
znacznie Większe, niż na ziemi, a może nawet wię­
ksze, niż na jakiejkolwiek z pojmanych łiotych. planet.

Sljpłier stwierdził to ,samo, co powiedział prof. 
Lowell, mianowicie, że temperatura na Marsie nawet 
w najzimniejszej porze roku nie spada poniżej 10 
stopni Celsjusza.

Niepodobna stwierdzić nawet przy najdoskonal­
szych aparatach astronomicznych wieku żadnej z pla­
net mówił prof. Slipher — ale Imożna wnioskować 
która z planet jest starszą i lepiej rozwiniętą i stajt-

ocr zjerni 'oraz innych planet dotychczas rozpo­
znanych.

Slipher nie dowodzi jednak niezachwianie, że na 
Marsie istnieją ludzie. (Stara się on tylko wykazać, że 
istnieją tam z pewnością jakieś istoty żyjące, gdyż 
planeta posiada wszystkie warunki potrzebne do utrzy­
mania [życja, tak roślin, jak i zjwierząt — czy jednak 
są tam istoty ludzie, to dotychczas i długo może 
jeszcze pozostanie tajemnicą.

Dnia 9 lipca móWił dalej profesor Slipher 
widziałem z obserwtorjum asironomicznego najwyraź­
niej teiltią burzę na Marfeiej Gęste chmury, podobne do 
takich, jakie zw isają1 nad! ziemią w czasie wichrów, 
przez 3 dini ^wisiały nad Mansem. Na podstawie twier­
dzeń profesora, musiały tam wóWcZas padać deszcze. 
Slipher poSuWa Się jeszcze dalej w swych-' docieka­
niach, albowiem dbWodżi, że przy biegunach' MaGj 
istnieją fotiję i WieHcie Śniegi, jak na ziemi-

Popra Kalisza w r. 1914
podług zeznań naocznych świadków.

(T fom nozenie  z  r o sy jsk ieg o ) .14

Lulostańska widziała 3 żołnierzy z pochod 
mami, wybiegających z płonącego domu.

Sokołowa zaświadcza, że żołnierze uiemiec 
c.y okładali domy s ło m ą  i następnie je podpalali, 
uciekających zaś z płomieni ludzi wpychali bu 
gn etami z powrolem do ognia.

W dniu 17 sierpnia powrócił Bukowiński do 
Kalisza. Wezwany przez Komendanta Kromera, 
rozpoczął pełnić obowiązki prezydenta. Domów 

••prywatnych spalono 120 co zrządziło slral •>() 
miljonów rubli.

Podczas bombardowania uszkodzony został 
kościół św . Józefa i dom parafialny. Po ulicach 
kręcili się tylko żebracy i złodzieje wyjłuszeżeni 
z więzienia przez niemców w dn. 9 sierpnia.

Pożary trwały w dalszym ciągu za komen­
dantów saskich kapitana Krełłera i pułkownika 
Kreunitza. Dopiero około 30 sierpnia general 
saski Redo wydał rozkaz do wojska, zabrania­
jący nadużyć. Bukowiński widział, jak żołnie­
rze niemieccy rabowali sklepy i mieszkania i wy • 
wozili łupy za granicę na wozach zabranych u 
włościan okolicznych. Również po zrabowane 
m o c z n  niejednokrotnie przyjeżdżali w samoeho

dach oficerowie z żonami. Pożary wybuchały 
w tych domach, do których wchodzili żołnierze. 
Część szpitala św. Trójcy uległa spaleniu. Za­
raz po przyjaździe Bukowińskiego, zjawił się w 
szpitalu oficer niemiecki, który kazał ewakuo­
wać szpital, ponieważ spalone będą sąsiednie 
domy. kościół zaś po-Reformacki, znajdujący się 
na przeciw ległej stronie ulicy zostanie wysadzo­
ny w powietrze, w istocie tego samego dnia po­
południu spłonął sąsiedni budynek, b. szpital 
wojskowy i kościół został zburzony.

Oryginalnem było zjawienie się niektórych 
dawnych mieszkańców Kalisza w mundurach 
pruskich. Właściciel dom u i rzeźni k Czapkę w 
mundurze niemieckim spotkał sic z Bukowin 
skini w dn. (i sierpnia i przyznał się. że dawno 
był żołnierzem niemieckim

Synowie Czapkego. zaraz po wkroczeniu 
niemców do Kalisza przebrali się w mundury 
pruskie.

Bukowiński słyszał, że brat Czapkego przwj 
mow a! udział w rozstrzeliwaniu spokojnych o- 
szawskiej należące do niemców kaliskich.

Nie mogąc dłużej pozostaw ać  w Kaliszu i 
niechcący ze względu na swe przekonania służyć 
rządowi niemieckiemu Bukowiński uciekł z Ka­
lisza do Rosji Centralnej.

W końcu lutego 1915 r. powrócili do Kali­
sza Zelańd i Siemionowski. Zamiast kwitnącego 
i ludnego miasta znaleźli oni wypalone ze ster­
czącymi- murami i kominami, pomiędzy który­

mi stał) dwa zaledwie domy całe na ulicy W ar­
szawskiej należące do niemców kliskiiich.

Komendant von Gamm pozostawi! obyd­
wóch na wolności, nie pozwalając im wychodzić 
za miasto i zobowiązując do meldowania się co 
2 tygodnie Mieszkanie wyznaczono im u b u r­
mistrza Michla ponieważ ich mieszkania byty za­
jęte przez niemców.

D obytek  obydw óch  uległ zupełnem u znisz­
czeniu.

Cerkiew Siemionowski znalazł doszczętnie 
ograbioną. Na podłodze leżały ogarki cygar i 
nawóz.

W dniu zdobycia Warszawy niemcy kazali 
bić we wszystkie dzwony, z wieży zaś cerkwi 
orkiestra grała na cześć Rosji marsza pogrze­
bowego-. »

W dniu 12 sierpnia 1915 roku wysiano o- 
by dwóch do Rosji przez wyspę Rugi i.

W końcu ogólny opis okrucieństw niemiec 
kich winno się dopełnić całym szeregiem znie­
woleń kobiet przez żołnierzy niemieckich. O- 
prócz kobiety i t()-letniej dziewczynki, panny S\, 
również miała być zniewoloną nauczycielka S., 
która po fakcie odebrała sobie życie przyjąwszy 
truciznę. O tern miał opowiadać Szliwemu Sta­
nisław Doruchowski, Bukowińskiemu doktór Si­
korski i Oppman, F.rdnianowi właścicielka domu 
przy uł. Babinej Helena Krzewska, która sama 
o mato co nie padła ofiarą brutalności niemiec­
kiej. i
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List z Górnego Śląska.
(Od własnego korespondenta)

Katow ice w styczniu.
Do jakiego stopnia doszła zuchw ałość n ie­

k tó rych  organów  prasy  niem ieckiej w Woje- 
\ idztw ie Śląskiem, zuchw ałość pom iatan ia  wszy 
stkiem  oo polskie i z Polską związane, świadczą 
dobitn ie choćby tylko ostatn ie w ydania takiego 
up. ..Oberschles. Kuriera*', wychodzącego w 
Król. Hucie. Pism o to, niby katolickie, rep re ­
zentujące daw niejsze „C entrum " niem ieckie, a 
więc stronnic tw o um iarkow ane i w parlam encie 
niem ieckim  przed w ojną św iatow ą w ystępujące 
nieraz w < bronie Polaków , w ostatn ich  czasach 
p rzyb ra ło  oblicze najzagorzalszego hakatysly , 
tak. że ton zarów no jak i duch zam ieszczonych 
w niem. artykułów- p raw ie niczem nie różni się 
od najzjad iiw szych artykułów , jakie zazwyczaj 
znajdu je  się w  szow inistycznych o rganach  sto­
licy państw a niemieckiego. Nie mów ię o sło­
wach, t ylko w yraźnie o % tonie i duchu, w jakim  
redagow aną jest pew na część prasy niem ieckiej 
w ojewództwa śląskiego, bo w słowach p rasa  ta 
oczywiście m iarkow ać się musi.

W eźmijmy naprzyk ład  spraw ę akcji fra n ­
cuskiej w zagłębiu Rtthry. Mimo, że F rancja  
jest sprzym ierzeńcem  Polski i mimo. że cała 
Polska i cale społeczeństw o polskie z pełneni uz­
naniem  śledzi przebieg akcji francuskiej, uzna­
ją c  ją  za całkiem  uspraw iedliw ioną wobec prze­
winień niem ieckich, tak i O berschl. K urier", 
dj wiąe sobie z uczuć polskich, codziennie s ta ra  
się zohydzić postępow anie Francuzów , opornych  
urzędników  niem ieckich p rzedstaw iając jako 
..bohaterów ' -  ukaranych  przestępców  zaś jako 
„niew inne o fia ry ' francuskich  „gw ałtów : -  i
wogóle zachow ują się tak. jak gdyby był o rga­
nem w szechniem ieekim , w Berlinie w ychodzą- 
.cym. którego ani Polska, ani in teresy  je j nic 
nie obchodzą.

Podając, zresztą zm yśloną w iadom ość o rźe 
kornym udziale m urzyńskich wojsk francuskich 
w okupacji R uhry, pisze sarkastycznie  o „czar­
nych ku ltu ra lnych", donosząc zaś o ucieczće 
F rancuzów  z B erlina z obaw y przed różnem i 
nieprzyjem nościam i, z lubością określa tę uciecz­
kę jako  ..spow odow aną zbaw iennym  p rzes tra ­
chem 1'i  w- uniesieniu  radosnem  pisze w nagłów ­
ku: „B erlin  F ranzoskurem "! Berlin czysty od 
Francuzów . Tuż obok zaś znajduje  się no ta tka  
pod obiecującym  nagłów kiem : „Czy będą się 
prali po pysku?"...

W francuskim  dzienniku „V ictorie" p isał 
bowiem znany w ydaw ca lego pisma. Gustaw 
Herve, że robotnicy’ niem ieccy w zagłębiu R uh­
ry  „pow inni p rać  po pysku" opornych  urzędn i­
ków’ niem ieckich, jeżeli ci nie w rócą  do pracy 
i w' ten sposób zm uszać będą robotników do 
bezrobocia i nędzy. „O berschl. K urier" zaopa­
trzył tę no takę uwagą, że „praw dopodobnie do j­
dzie do p ran ia  po pysku, tylko, że po pysku do­
stanie ktoś inny"....

I nic się—n ieste ty—z podlskiej strony nie 
czyni aby kres położyć tego rodzaju  szkodliwej 
propagandzie. Bo ze zdum ieniem  pytać się bę­
dą F rancuzi, o ile do jdą  ich wieści o takiem  s ta ­
now isku p rasy  „polskiej", czy tak w Polsce po j­
m ują przym ierze i przyjaźń  z F rancją .

*  *  *

D obrą była myśl zorganizow ania w K ato­
w icach w ystaw v przem ysłu  polskiego, gdyby się 
w ystaw ę taką Było urządziło kró tko  po przeję­
ciu Śląska przez Polskę. W tedy jeszcze z po- 
wodu znacznej różnicy kursu  między m ark ą  pol­
ską  a niem iecką.

Kupcy śląscy mogli jeszcze poczynić tanie 
zakupy. O bem ie z pow odu niebyw ałego spad ­
ku m ark i niem ieckiej, k tó ra  już od kilku dni 
stoi niżej od m ark i polskiej, transakc je  takie 
stały  się niem ożliw ym i, albo raczej kupcy śląscy 
w skazani p raw ie w yłącznie na im port z Polski, 
p łacić będą musieli ceny podw ójne, po tró jne. 
W ystaw a zatem  przyczynić się m usi tylko do 
dalszego w zrostu  drożyzny w polskiej części 
Śląska. Przytoczę m ały  p rzyk ład . Podczas gdy 
jeszcze przed kilku dniam i w sk ładach  m ebli w 
K atow icach m ożna było o trzym ać elegancką sy­
pialnię stylow ą za 2 do najw yżej 5 mil jonów

m arek  niem.. podobna sypialnia, w ystaw iona na 
o tw arte j w niedzielę 28 bm. wystawie' w K ato­
w icach kosztuje 25 mil jonów  m arek  poi., czyli 
obecnie blisko 30 milj. m kn„ Rzecz jasna, że 
kupcy śląscy, w idząc takie ceny, nie będą sp rze­
daw ali tak tanio  jak dotąd. <

K olosalny spadek m ark i niem. zresztą i inne 
jeszcze, poważne następstw a za sobą pociągnąć 
m usi, o ile m arka  polska nie zostanie w prow a­
dzoną jak  najrych le j i przedewszystkiem  też p ła ­
ce na Śląsku zrów nane nie zostaną z p lacam i’ 
w reszcie Polski.

W  polskich zagłębiach górniczych i innych 
o środkach  przem ysłow ych, jak  Łódź, D ąbrow a, 
B iała—robotn icy  w ykw alifikow any zarab ia ją  o- 
becnie średnio około 500,000 m arek  polskich 
m iesięcznie, czyli przeszło pól m iljona m arek 
niem., podczas gdy na Śląsku górnicy i hutnicy 
juz z nowemi popraw kam i styczniow ym i z a ra ­
biają zaledwie połow ę tego—około 250,000 mkn. 
Rzecz ja sn a  iż całkiem  słusznie dom agają się 
zrów nania zarobków  swoich z zarobkam i w in­
nych centrach  przem ysłu  polskiego, co jednak, 
jeśli nastąp i, p rzypraw i Śląsk o nowy kryzys 
gospodarczy, gdyż podw yżka płac z n a tu ry  rze­
czy jłociągnio za sobą podw yższenie cen za p ro ­
dukty  śląskie, zwłaszcza za węgiel i w yroby że­
lazne.

*  *  *

7. pom niejszych spraw  krótko jeszcze zano­
tuję następujące:

W polskiej części Śląska Górnego niebawem  
w prow adzoną zostanie polska ustaw a m onopo­
lowa dla ty tun iu  i w yrobów  tytoniow ych, tak. że 
zn ikną w net fabrykaty  niemieckie.

W ielu kupców  w K atow icach nie zastosow a 
lo się do przepisów  o w yw ieszaniu cen za swoje 
tow ary, i z tego pow odu podani zostali do kary.

S tra jk  artystów  teatru  polskiego nie trw ał 
długo i te a tr  znowu daje przedstaw ienia.

T eatr, jak  w iadom o, sk łada się z opery, d ra ­
m atu  i baletu. Bardzo dobre są przedstaw ienia 
opery  Katowickiej, k tó ra  w tych dniach wy sta 
wiła m. in. „F austa"  Gounoda i „T roubadu ra"  
Verdi ego

ALEKSY PAJĄK.

fs, Hysjena Społeczna.
C .  KRZTUSIEC KOKLUSZ).

Jest to choroba zakaźna o nadzw yczajnej 
zaraźliw ości, w ybuchająca po m iastach często w 
postaci epidem icznej.

Sporadycznie zaś koklusz panu je  stale:
C horobę tą znała  już m edycyna starożytna, 

gdyż rozpoznanie jej w typow ych w ypadkach 
nie przedstaw ia żadnych trudności.

Zarazek, w yw ołujący to cierpienie został 
odkry ty  i opisany przez B ordet1 i Gengoua; 
znajdu je  się on m asam i w plw ocinie chorego 
dziecka, aczkolw iek przeniesionym  być może za 
pośrednictw em  osób zdrow ych, lub naw et przez 
rzeczy’, jak npi’zkt. książki i zabaw ki chorego 
dziecka.

A zatem  jest koklusz chorobą  w ybitnie za­
raźliwą. chociaż zaraźliw ość ta istnieje tylko w 
pierw szych tygodniach choroby, dopóty trw ają  
ataki kaszlu.

Dzieciak, k tóry  już przebył koklusz, nie jest 
dla otoczenia niebezpiecznym , jak  to m a m iejsce 
przyr dyfterycie. Skłonność, do krztuśca jest u 
dzieci pow szechna, lecz daje się zauważyć, że 
czem m łodsze są dzieci, tern lżej na koklusz za­
p adają ; dzieci ponad 10 lat liczące rzadko po­
dlegają tem u cierpieniu, chociaż bywa. że i do ro ­
śli naw et na koklusz ch o ru ją  (nprzkl. m atki 
i p ielęgniarki).

.fedporazowe przebycie kokluszu chroni 
przed pow tórnem  zachorow aniem , (im m unisa- 
tio) chociaż opisane są w ypadki pow tórnego za­
rażenia się.

Zaobserw ow ano ciekaw y fakt. że ep idem je 
kokluszu najczęściej w ystępują w zw iązku z c- 
p idem jam i odry.

A' teraz przechodzę do opisu samego cier­
pienia: okres wylęgania, to—jest czas, który 
przeszedł od chwili zarażenia się do wybuchu 
choroby, trw a zwykłe od 7—14 dni. C horoba

rozpoczyna się zwykłym  katarem ; dziecko czę­
sto kicha i lekko pokasłu je; stan ogólny przy- 
tem nie cierpi. Ten k a ta ra ln y  okres trw a od  
1—2 tygodni, poczem wszystko ostro  się zm ie­
n ia ; następuje  okres najgorszy, ok res konw ul- 
syjny. W czasie tym  kaszel w zm aga się, sta je  
się coraz częstszym, w reszcie w ystępuje atakam i. 
Paroksyzm y duszącego w prost kaszlu pow ta­
rzają  się n ieraz w  ciężkich w ypadkach co pół 
godziny.

W idok takiego dziecka podczas ataku dla 
obcego oka jest straszny, a dla rodziców’ jest on 
w prost nie do zniesienia.

Dziecko zanosi się podczas ataku, 
k tóry  trw’a kilka m inut, w p rzerw ach  kaszlu z  
trudem  chw yta trochę pow ietrza, tw arz  obrzęka, 
czerw ienieje, a często sin ieje—m a się w rażenie, 
że dziecko się udusi. Po kilku m inu tach  atak 
.się kończy; dziecko odczuwa m dłości, a często 
w ystępują po a taku  wymioty.

Ataki te w ystępują sam oistnie, lecz mogą 
być u chorego dziecka sztucznie w yw ołane przez 
przestraszenie, głośne ofuknięcie, przez łapczy­
wa spożyw anie jedzenia, w reszcie przez nacis­
kanie języka ku dołowa, celem zbadania krtan i 
nprzkł.

N oc nie uw alnia chorego dziecka od a ta ­
ków’.

W okresie tym ciepłota ciała  byw a n o rm al­
ną. lecz pom im o no rm alnej tem peratu ry , dzieci 
m ocno podupadają , gdyż częste atak i i w ym ioty 
znacznie obn iżają  ogólny stan  odżyw iania. Ten 
ciężki okres trw a od 1—3 m iesięcy—zim ą c h o ­
roba ta trw a znacznie dłużej niż latem .

Stopniow o po kilku tygodniach, ataki sta ją  
się coraz rzadszem i, w ym ioty u stępu ją  i ch o ro ­
ba powoli wygasa. Lecz długi czas jeszcze dziee 
ko będzie pokasływ ać, a w razie przeziębienia 
nastąp ić  może jeszcze czasam i atak kaszlu, p rzy ­
pom inający  krztusiec.

Dla dorsłych  i zdrowye-li dzieci choroba ta 
nie jest niebezpieczną, ale dla n iem ow ląt i dzieci 
chorow itych cierpienie to k ry je  pow ażne zabu­
rzenia, które spow odow ać mogą naw et śmierć 
chorego.

Leczenie tej choroby, jako  cierpienia b a r­
dzo poważnego, jak  to w idać z niniejszego opisy 
należy do lekarzy, a nie do uczynnych i wszech­
wiedzących ciotek, jak to się n iestety  najczę­
ściej jeszcze zdarza. " ^

Rodzice i  otoczenie m ogą <11 a chorego dziec­
ka zrobić co następu je:

ł)  chore na koklusz dzieci m uszą oddychać 
możliwie dużo świeżem pow ietrzem .

2) latem  obowiązkowo m uszą przebyw ać 
na wsi, i

3) dzieci chore, k tóre po a taku  w ym iotują, 
m uszą natychm iast o trzym ać pożyw ienie pow ­
tórnie, gdyż w’ przeciw nym  razie będą n iedosta­
tecznie odżyw iane,

4) w m iarę  m ożności zm iana klim atu,
5) izolacja chorego dziecka od zdrow ych,
Oto są w głów nych zarysach najw ażniejsze

szczegóły tej choroby.
W następnym  artyku le  trak tow ać będziemy 

o chorobie, k tó rą  w szystkie dzieci w pierw  czy 
później przejść m uszą. Czytelnicy dom yśla ją  
się zapewne, że m ow a będzie o odrze.

Dr. P. KLINGER.
Kalisz, dn. 1.2— 1923 r.

Wioślarze polscy zaproszeni 
do Szwecji.

Polski Związek Towarzystw Wioślarskich otrzy­
maj od Komitetu Generalnego urządzającego uroczy­
stości sportowe w Goeteborgu (Szwecja) pod' godłem 

„święto pokoju", zaproszenie na międzynarodowe 
regaty, które odbędą się w lecie rjj.

Program regat jest następujący: 1) ósemki; 2) 
„czjwórki Ze sternikami; 3) czwórki bez sternika; 4) 
czwórki klepkowe (jole); 5) jedynki. Termin Zgło­
szeń I-go czerwca r.b. Meldowanie osad 15-go czerw 
ca r.b.

Ze względu na silną konkurencję Wszystkich 
państw przodujących w  aporcie, oraz pa charakter 
tej „nieficjalnej Olimpjady 1923 r.“, bęfdącej general­
ną próbą Igił przed paryską Olitnpjadą 1924 r. ma 
ona dla narodów udodych sportowo znaczenie ogromne.

Wioślarzy naszych czeka zadanie niezmiernie cię­
żkie. Majmy jedfnak 'nadzieję He wyjdą z (niego z 
norem.

P O L E O As
Stare wina wigierskie i francuskie, %5dki i likiery Baczewskiego, koniaki i ramy siarę. Towary
kolonialne. Ceny niskie. psr Obsługa szybka i akuratna.
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KRONIKA.
-  POŚWIECENIE NOWEJ INSTYTUCJI 

(BANKOWEJ. W sobotę dn 3 hm. o godz. 1-ej 
w południe odbyło się poświęcenie kaliskiego od­
działu „Banku dla Przem ysłu i Handlu w  War­
szawie" Jest lo jedna z najważniejszych insty- 
liŁcji bankowych w Polsce, posiada bowiem kil­
kadziesiąt oddziałów w kraju i zagranicą. Dy 
rektorem oddziału jest p. Kazimierz Scholtz. b 
i>. prezes zarządu Kał. Tow. Wzaj. Kredytu,

ZARZĄD KALISKIEGO TOW. WIO­
ŚLARSKIEGO na zasadzie artykułów 24 i 25 sta- 
lutu Towarzystwa zawiadamia Szanownych  
Druhów, że ogólne doroczne zebranie członków  
Towarzystwa odbędzie się w niedzielę 18 lutego 
rb. o godzinie I-ej po południu w lokalu zimo­
wym .

Z następującym porządkiem obrad:
1) odczytanie protokołu poprzedniego ogól­

nego zebrania,
2) rozpatrzenie sprawozdania Zarządu i Ko 

misji Rewizyjnej.
3) uchwalenie budżetu na 1923 rok,
4) wybór członków zarządu i zastępców.
5) komunikaty zarządu.
Zarząd uprzedza druhów, że ogólne zebra­

nie na zasadzie artykułu 27. Statutu jest pra­
wom ocne w pierwszym terminie1 bez względu na 
ilość obecnych członków Towarzystwa.

ZABAWA MASKOWA'
. W dniu 10 lutego 1923 r. staraniem Koła 

Młodzieży W ioślarskiej w lokalu K T. W ioślar­
skiego odbędzie się ZABAWA MASKOWA' dla 
członkow i osobiście wprowadzonych przez nick 
gości.

Karty wstępu wykupić można codziennie w 
łokalu K. T W od 6—8 wieczorem u dyżurnych 
gospodarzy.

Karty wstępu wydawane będą tylko do dnia 
7 lutego włącznie.

Z AURY. Po przymroskach, jakie m ie­
liśm y w poniedziałek i wtorek nastała odwilż z 
deszczami i śnieżycą. W piątek deszcz padał w 
połączeniu z silną wichurą, która strącała da- 
ehówki, tłukła szyby i obalała parkany. Śnieg 
zniknął zupełnie.

ZABAWA PRACOWNIKÓW MIEJSKICH 
urządzona 1-go bm. w pięknie udekorowanej sali 
Rzem. Chrz. udała się najzupełniej. Z górą 200 
osób bawiło się do rana dziękując gospodarzom  
za m ile przepędzone chwile.

PONOWNE PODROŻENIE PIECZYWA
W sobotę dn, 3 lun. pieczywo podrożało po- 

nownie: dwukilowy bochenek chleba pytlowego 
sprzedawano po 3400 mk. i bułki po 120 mik. 
za sztukę.

-  POGODA', Po tygodniowej niepogodzie 
w sobotę dn, 3 m ieliśm y prześliczny dzień w io­
senny.

-  KONCERT-RECITALJ
Zapowiedziany Koncert t0-cio letniego pia- 

nisty, wirtuoza i kompozytora Saszy Hełmana, 
który się miał odbyć w środę dn. 31 stycznia 
na sali Tow. Muzycznego, z powodu zaziębienia 
się. m łodego kompozytora został odłożony na po­
niedziałek dnia 5 lutego br., bilety kupione są 
ważne

ZMIANY W PARAF JACH EWANGELIE 
KICH. Pastor Mergeł, dotychczasowy długolel 
ni adihinistrator parafji Sobiesęki, gm. Iwanowi 
oe, wskutek nieuleczalnej choroby oczu, podał 
się do dymisji i otrzym ywać będzie rządową eme­
ryturę. Administrować parafją będzie ks. super. 
Wende z Kalisza.

Administrator parafji Sompolno ks. 
pastor Bierschenk opuszcza swe stanowisko 
ponieważ stosunki jego z parafją, jak pisze „Głos 
Ewang.“, stały się niemożliwe. Administrato­
rem tej parafji został pastor Krenz z Nieszawy.

' — PODWYŻSZYĆ PODATEK GRUNTOWY
Obowiązu jący u nas bodatek gruntowy wpro 

wadzony był w pierwszej połow ie r. 1921, kiedy 
cena żyta i pszenicy (przy kontyngencie) wyno­
siła 700 mk. za korzec. Dziś cena żyta wynosi 
93 tys. mk. a w ięc w zrosła 130 razy.

W tym samym stosunku powinien być pod­
niesiony i podatek gruntowy.

Rząd złożył sejm owi ustawodawczemu w, 
półroczu ubiegłem projekt 40-krotncgo podwyż­
szenia podatku tego; obecnie nomy te są jawnie 
niedostateczne, koniecznem w ięc jest podniesie­
nie podatku gruntowego 100 krotnie.

W razie 100-krotnego podwyższenia sta­
w ek podatek gruntowy dałby 500 miljardów m., 
w  r. ub. dał on (do 1 grudnia) 3 1 /2  miljarda.

Podwyższenie podatku, które w znakomitej

Wszystkim, którzy w chwili dla nas 
tak smutnej i ciężkiej pospieszyli nam 
z pomocą i dali dowody szczerej przyjaź­
ni, przedewszystkiem wiel. ks. pastorowi 
Wendemu za słowa pocieszenia oraz 
T-wu Śpiewaczemu i wszystkim przyja­
ciołom i znajomym, którzy w pogrzebie 
drogich nam zwłok ś. p.

Henryka Homeyera
udział przyjąć raczyli, serdeczne „Bóg 
zapłać" składa
307 RODZIKA.

mierze poczyniłoby się do zmniejszenia .koniecz­
ności pokrywania niedoborów budżetowych 

.drukowaniem pieniędzy, nie powinnoby spotkać 
się z e sprzeciwem mas włościańskich, gdyż za­
lew pieniędzy papierowych jest najuciążliwszy 
właśnie dla włościan.

Gospodarz 10— 15-morgowv, który za oku­
pacji zaoszczędzi! 50 100 lyl m k .,'m ógł się 
uważać za zamożnego. A czem jest dziś ów  
zaoszczędzony kapitał? We własnym interesie 
w łościan leży, by marka nie spadała. Bez podnie 
•sienią podatków nie da się to osiągnąć.

OR KIESTR A P O  LIC YJNA.
Przy komendzie Kaliskiej policji państw, 

utworzyła się znowu orkiestra na instrum en­
tach dętych, kierownictwo nad którą objął zna­
ny muzyk p. Benesz. Lekcje odbywają się na­
razić w sali strażackiej. '

-  ŚLUB
W sobotę, 27 bm., w majątku Suchorzynie. 

pod Uniejowem odbył się ślub panny Wand, 
Slegmanówny z p. Sylwestrem Rydygierem, w ła­
ścicielem maj. Dominikowice. pow. tureckiego. 
SI«bu udzielił nowożeńcom ks. superintendent 
Wende z Kalisza.

-  P O Ż A R

W czwartek. 1 bm. o godz. 10 i pół w ie­
czorem, zajaśniała wielka łuna pożarowa w 
stronie Skalmierzyc. Zaalarmowana Kaliska 
Straż ogniowa wyjechała w tym kierunku zwró­
ciła jednakże od dworca kolejowego, gdyż po­
żar szerzył się daleko za miastem. Wkrótce też 
łuna żagasła.

ZMIANY W URZEDZ1E MIESZKANIOWYM
Dowiadujem y się, że p. rejent Rudzki ustępuje 

e Stanowiska inpektora urzędu m ieszkaniowego przv 
M agistracie m. Kalisza.

' -  SPADEK W AMERYCE.

M inisterstwo Spraw Zagranicznych' podaje do wia­
domości, ze dn ia  2 lutego 1920 r. z]marł w W ayne Con- 
ty, Mjchigan, obywatel polski Kazimierz Cybulski, po ­
zostawiając spadek w  wysokości dolar. 294,11 cent do 
ktorego, w edle praw  Stanu Michigan, uprawnioną jest 
w dow ą Anna Cybulska, niewiadomego miejsca zamiesz- 
Kania.

M inisterstwo Spraw Zagranicznych wzywa niniej- 
sZem wyżej wym ienioną o nadesłanie do Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych, D epartam ent Konsularny, W ar­
szawa, E red ry  1, swego adresu, pr/yezem  w podaniu 
należy powołać się na nr. ll.a.429.23,

-  W YW OŹ 40 W AGONOW  MAKI Z POLSKI ©O 
NIEMIEC.

Lwowski korespondent krakowskiego „K urjera Co­
dziennego" donosi: Bank rolniczy w e Lwowie zakupił 
40 •wagonów mąki, a to: 20 wagonów w m łynie Ttioma 
w e Lwowie, 10 wagonów w m łynie M arji Heleny we 
Lwowie, a 10 wagonów w  m łynie F renkla <w Przemyślu 

(mąkę tę w yekspedjow aj po cenie giełdow ej puzez 
jed en  z banków warszawskich do Gdańska, skąd cały 
transport poszedł do  Niemiec. Dotychczas „Bank rol­
niczy" n ie sprostow ał tej wiadomości. P odług nas w 
in teresie Banku jest najzwyklejsze wyjaśnienie tej . 
spraw y d la  uspokojenia opinji publicznej.

. -  WYBUCH W  KOSZARACH.
Dnia 30 Stycznia, o godz. 6 wieczór, w  koszarach 

© -go  pułku piechoty w Toruniu nastąpi! wybuch.
Dwaj żołnierze zabici, kilku zaś odn i0sło  rany.
Przyczyna wybuchu dotychczas nie jest ustalona. 

Śledztw-o w  toku.

— KS1AZKA O  PROCESIE E. NIEW IADOM ­
SKIEGO.

Pod tytułem  „Proces Eligiusza Niewiadomskiego 
ukaZała Bię na półkach księgaiskich. broszura zawie­
rająca 96 stron druku w 8-ce, opracow ana i wydana 
przez obrońcę E. N iew iadom skiego, mec. St. Kijen- 
skiego. O pierając się na specjalnych sprawozdaniach! 
stenograficznych, broszura podaje ooslow ne sprawozda-* 
nip z całego przew'odu sądowrego, z podaniem doku­
mentów śledztwa wstępnego, przemówień siron, oraz 
krótkiego życiorysu i podobizny oskarżonego.

W pracy sw ej autor ograniczył się ściśle rzeczo­
w ego podania faktów i dokum entów, nadając jej cha­
rakter m aterjałów o znaczeniu historycznem .

Szczególniej wartościow e śą ńieogłoszone dotych­
czas nigdzie dokumenty, jak: „votum separatum " je ­
dnego  z pęjdjzjów trybunału sądzącego, dokum enty śledz­
tw a lt.p.
'  C ena pojedynczego egzemplarza książki wynosi 
4200 tuk. wraZ z dodatkiem  drożyźnianem . Skład . 
główny W księgarni „PerZyński y Niklewicz i S-ka" 
w Wabszawje i Skąpskiego w  Kaliszu.

— ZJAZD W YCHÓWANCOW b. szkoły W. . 
W róblewskiego (obecnie gimn. państw , 'im. T. Cza­
ckiego) w Warszawie.

Sekretarjat Komitetu organizacyjnego Zjazdu b- 
wychowańców Szkoły W W róblewskiego zwraca się  z  
gorącym fcpelem d o  wszystkich Kolegów, którzy u- 
kończyij (wyżej wym ienioną szkołę w latach od 1901 
d o  J922 o Japkawe podanie swych adresów w term inie 
d o  1 (marca j\b . celem dokonania rej es r  ji i rozesła­
nia zaproszeń na Zjazd.

Zgłoszenia piśm ienne należy kierować pod  adre- 
sejm kol. Jerzego Turskiego ulica Koszykowa 69 m, 3 
w Warszawie.

Zwracać się o wszelkiego ro d  aju informacje ppo- 
simy d o  kol. W acława Szyszkowskiego ulica i \vows,ca 
U im. 12 w  Warszawie tek 113-42.

WjsZystkie pis,ma prowincjonalne uprasza się o . 
przedruk niniejszego". ;

— ,WP£YWY Z PPD A TK O W  MIEJSKICH.
i . (Za (ubiegły 1922 rok M agistrat m. Kalisza po ­
brał podatków  na (Ogólną sumę 254.429.877 mk., A 
tego z podatków  pośrednich (konsumpcyjnych) w p ły ­
nęło 196.704.830 mk., z podatków  bezpośrednich 49. 
412J528 mk. Z daniny i podatków lat ubiegłych Wpły­
nęło 44.708 mk., zaś różne dochody, jak sprzedaż d ru ­
ków, należności egzekucyjne kary adm inistracyjne it.p. 
przyniosły 8.267.700 mk.

OGŁOSZEN IA NA SŁUPACH MIEJSKICH.
C W ubiegłym roku ija wszystkich słupach ogłosze­
niowych w Kaliszu rozlepiono 3330 sztuk opodatko­
wanych ogłolszeń. Do liczby tej nie są naturalnie wli­
czone plakaty przedwyborcze, które były  zwolnione od 
podatku.

— PRZEGLĄD ŚWIATOWY, jsp* ^-g» „Przeglą­
du  Światowego" ozdobiony niezwykłą (jak w czasach 
obecnych) ilością ilustracji zawiera pom iędzy innymi 
Zjazd eugeniczny. Nacolais Beauduin: Fragm ent z po­
ematu ,%L‘homme cosm ogonique". J. K. Malicki, Sto­
sunek policji, do Społeczeństwa. St. Gralewski „Salvo 
Polonia". Bolek Rozkosze flądry. Rewja teatrów kra­
jowych i (Zagranicznych- Zaw ody narciarskie o m istrzo­
stwo świata. Z dziedziny odkryć i wynalazków, Hustr. 
Encyklopedja Poldręczna (ciąg dalszy litera A ). Iro- 
n ją  i H um or it.ti. Redakcja i Administracja W arszawa, 
Sjenna 23.

— JEDEN DZIEŃ NA WOLNOŚCI.
W jdln. 29 b.m- Został wypuszczony z więzienia' 

kaliskiego po odsiedzeniu kary za kradzież n iejaki 
Leon Siekicracki. Po odzyskaniu Jednak wolności na­
tychmiast w rócił na daw ną drogę, prowadzącą w prost 
d o  Garnku Tynieckiego, gdzie widocznie było mu bar­
dzo wygodnie.

Oto fw nofcy z du . 30 na 31 b.m. skradł sWej b ra ­
towej, zamieszkałej przy ul. Dobrzeckiej Nr 25, u d a­
wszy się d o  n ie j z wizytą, srebrny zegarek, garn itu r, 
poścjei, oraz część bielizny. Spakował powyższe rze ­
czy W' tłombk i spokojnie udał się  z nim (do domUL 
N a nieiszczęście jednak na ul. 3 maja „natknął s ię"  n a  
funkcjonarjujsZa policji bezpieczeństwa M agistratu m. 
Kalisza Józefa Banasiaka, który zaintrygowany tłomo- 
kiem, złodzieja zatrzymał. Siekieraidlzki ''chwycił się 
ostatniej desk i ratunku i chcąc przekupić Banasiaka, 
ofiarował mu skradziony zegarek oraz  garnitur, wza- 
mian Za uwolnienie go. Funkcjonarjusz jednak ńie u- 
legł zbrodniczym namowom, złodziejaszka i spełn ia­
jąc swój obowiązek odprowadził Siekierackiego do 
komisarjatu poi. państw .

— SCHWYTANY ZŁO D ZIEJ.
W dn . 23 bm1- skradziono W ilhelm owi Ismerowi, 

Zamieszkałemu przy ul. Nowy Świat pas skórzany d łu ­
gości 7 metrów;. Jak ;się okazało pas ten sk ra d ł p ra­
cownik Ism era niejaki Edmund Nawrocki, zamieszkały 
przy ul. Widok.

C -  WYKRYCIE SPRAWCY KRADZIEŻY RO D A - 
ŁOW.

Donosiliśmy w swoimi cZasie O kradzieży rodałów , 
popełnionej w tutejszej bóżnicy. Jak wykazało ener­
gicznie przeprowadzone dochodzenie, sprawcą t  j k ra ­
dzieży jest niejaki Chaim Wągłczewski zam ieszkały 
przy ul. Eabrycznej Nr. 14 w Kaliszu. Skradzione roda- 
ły  W ągkzew śki sprzedał niejakiem u Szyniawerowi, za­
mieszkałemu w W ais aw ie przy ul. M arjańskiej N r. 7. 
Szynjawer jest specjalistą o d  wyprawiania i w pisyw a­
nia rytualnych m odlitw  na rodały. Na uwagę zasługuje 
fakt kradzieży rodaółw przez żyda, fak t chyba n igdy  
jeszcze nie notowany.

—  OSTROŻNIE Z ROWERAMI.

; St. żołnierzowi 29 p.S.K. Stanisławowi Słupeckie­
mu nieznany sprawca sk rad ł ro w er w artości 150.000 m k. 
Row er ten pozostawił Słupecki przed apteką przy u l. 
Kanonickiej bez żadnego dozoru, w czasie gdy sam ku­
pował w' aptece medykamenty.

— MIŁY SASI AD.

W  dń . 27 b jn . nieznany sprawca skradł z fabryki 
Inydła przy ul. W iejskiej, należącej do p. Jana Kirf- 
th e ra  pew ną ilość mydła. Dzięki energicznemu docho­
dzeniu wykryto, że sprawcą kradzieży był zamieszkały! 
w  tymże dom u, gdzie m ieści się fabryka , n iejaki R a­
kowski,
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zniekształceń wrodzonych i nabytych złamań i zwichnięć, zachorzeń kręgosłupami 
koi.czyn, porażeń, gruźlicy kości, zachorzeń stawów i mięśni (Dr._ C e tk o w sk i,  

d r . J a k liń sk i,)  chorób uszu, nosa i gardła (d r . G lab isz .)

tmr LECZENIE AMBULATORYJNE I KLINICZNE- “W
Zakład zaopatrzony we wszelkie nowoczesne urządzenia w zakresie leczenia ope­

racyjnego, mechano- i elektroterapii.
R on tgen . — P r a c o w n ia  a p a r a tó w  o r to p e d y c z n y c h .

S t a ły  d y żu r  le k a r sk i, W miarą miejsca lecznica jest również do dyspozycji innycb lekarzy.

m
— ~  . ..  -  - -*•>- ; -

■ Ś m rw e s EH

Dom. Biernatki pod Kali­
szem  poszukuje

nauczycielki
do 2-kIasowej szkoły pry- 
watnej. Zgłoszenia piś­
mienne do Dom. Biernatki 

poczta Kalisz. 308

f f i l e k o
odciągane 30 litrów dzien­

nie jest do odebrania. 
W iadom ość w Adm. Ga- 

zetz Kaliskiej. 312

801 głowy, migrenę,
netra lg ję  usuwają po­

wszechnie znane proszki 
z „kogutkiem" „ M ig re­
no N e r v o s in “ . Żądać 
w aptekach i składach ap­

tecznych proszków 
z „Kogutkiem". 1919

Korzystał z wielkiej 
w yprzedaży  resztek!

mami za

W razie gdyby ceny naszych towarów 
nie okazały się o połowę tańsze od cen 
rynkowych, przyjmujemy z powrotem, 
Towary wysyłamy bez zadatku po otrzy­
maniu adresu. Dziesiątki tysięcy osób 
przekonało się, że najtańszym źródłem 

zakupu towarów jest
„WARSZAWSKA KONKURENCJA
dowodem czego świadczą tysiące listów 
napływających z gorącemi podziękowa- 
solidność i taniość naszych towarów. 

R e s z tk i na u b ra n ia  i k o s iju m y .
Resztki nasze nadają się na śliczne męskie ubra­
nia, kostjumy damskie lub pokrycia bekiesz i futer, 
resztki te są z materjałów ubraniowych pierwszo­
rzędnych fabryk, pełnej szerokości we wszystkich 

kolorach, czysto wełniane.
Ze sztuki było u nas sprzedawane:

D aw niej za  3 rotr g i t .  I 65,' 00 obecnie  za 3 rotr.
.  11 82,0 0 .
„ I1 I1 1 2 , '0 0  
„ IV 12^,000 
„  V 150,000

N a żąd an ie  k lijen ta  dodajem y pełen  kom plet podszew ki 
pod m arynarkę , kam izelkę, sp o rn ie , k ieszen ie  i do  rękaw ów  
po mk 24,000, w yższy gar, m k. 3Q,0C0 i najw yższy gat 40,000.

R e s z t k i  n a  p a l t a  j e s i e n n e  i z i m o w e .
G at. 1 3f',OCO za in ttr ,  gatunek 11 46,000, gatunek  lll-ci 

58 00 i gat. IV 64,000. .
Resztki na palta  są  to  m aterja ły  na palta  m ęsk ie  lub 

dam sk ie, je s ie n -e  lub zim owe. U is ttr  i V elour we w szyst­
kich ko lo rach  p o  1© - ej s tro n ie  k ra ta , zastępu jąca  podszew kę.

R e s z t k i  n a  k u p o n y  s p o d n i o w e .
C zysto  w ełn iane  czarne  t ło  w b ia łe  pase  zki do ubrafi w izy­
tow ych po 20,000 czvsto  ksm garnow e po 30,000 i 42,o«0, pod­
szew kę d o  spodni po 5 i 7 tysięcy  mk. ' o leca-ny  n a  czarne 

lub g rana tow e ub ran ia  bo sto n y  p o  Stary h cenach  
B oston 1, 23,50 ' mk za m etr B oston  2, 38,400 mk. za m etr. 
B oston  3, 54 SCO mk- za m tr., B oston  4, 7s,000 mk. za  m etr.

M a te r ja ł  p lus/ow y  w prążki na  spodnie, kustki w ró żn e  
k o lo ry  po 12, 14 i 16 tys. m k za m etr.

M a t e r j a ł y  d a m sk ie .
M aterja ł „Y ork" czysto  w ełniany na suknie  we w szvstkich 

ko lo rach  nadające  się  na e leganckie  szykow ne sukn ie  po 15 
tv s  m k. za  m s t r .  Szew ioty dam skie najlepszego  w yro ba po- 
^,.,Ainoi c/i»rnko<L-i we w s v sts ich  ko lorach  11,500 za m :tr.

M ite rja ł t ykotina

39.000
60.000 
9 ,000

110,000
130,000

w yższy gatunek  po 14 tys. m k za m tr. M ite rja ł t ykotm a 
jedw abny  180 c/m  szetokoS ci we w szystkich najm odniejszych  
ko lo rach : odcinek  fia ca łą  b luzkę 27 tys mk ocem ek  na ca­
łą  sukn ię  60 tvs. m k M aterja ł gabardin we w szystkich ko : 
lo rach  spe ja nie na kostium y 48 tys. mk. za m etr. Sztuczki 
na  ca łe  spódniczk i g ładkie i w kra teczkę  albo  paski po 10 
ty s  m k. S z tu d k i  na hiuzki po 8 i tO tys. M aterja ł plusz 
ang ie lsk i g ładk i bardzo  efektow ny i trw ały  na dziesiątk i la t 
p o  70 tys. mk. za  m etr. (na p łaszcz  po trzeba  3 m etry). 
UWAGA; Brzy zam ów ieniach  na resztk i p rosim y załączyC 
w liście następu jący  wycinek:

K upon na  kuono  resz tek  w W arszaw skim  sk ładzie  F a ­
brycznym  „ W a r s z a w sk ie j  k o n k u ren cji"

W arszaw a, Z ielna 51 (róg K rólew skiej 
C zytelnik „G azety  K aliskiej"

Im ię  i nazw isko -----------------   — P o cz ta ----- ---
w ie ś    dom u . P o w ia t— .......-  Z ie m ia - - -------—.

Z am ów ienia w ysyłam y p o cz tą  za pobran iem  (zaliczenie) 
płaci się przy  odb io rze . O pakow an ie  na  rachunek  o m a w i a ­
jąceg o  250o mk Z am ów ienia  prosim y adresow ać bezpośrednio :
do W a r s z a w sk ie g o  S k ła d u  F a b r y c z n e g o

„WARSZAWSKA KONKURENCJA"
Sp. z ogr. odp.

W a r sz a w a ( Z ie ln a  51, (róg Królewskiej) 
Telefon Na 175-91. 260

Do sprzedania

amerykan
na guBitiwjch kolach
siedzenie ze świńskiej skó­
ry, na patentow ych osiach.

W iadom ość: K a l i s z ,  ulica 
S taw iszyńska .Ns 21,

ZAKŁAD STELMARSKI 
303 J ó z e f  P o p i o ł e k .

Zginęła karta powołania
w ydana przez PKU. w Ka­
liszu na imię Ignacego Sipa 

rocznik 1895. 300

Zginęła karta odroczenia^
w ydana przez PKU. w Ka­
liszu na imię A leksandra 
Czerniew skiego rocz. 1893

Do odstąpienia zaraz

sklep z jedoym poko­
jem i skromnym urzą­

dzeniem
W iadom ość Kalisz, Łódzka 
Me 10 godz. 9 —12. 304

Skład Futer
Kcifriuil
futrzanej

w KALISZU, Wiejska 5.
Telefon M> 208.

po leca  na  sezon  zim ow y więl- 
ki w ybór ró żn eg o  rodzaju :

fu tr a , sp o d y , s k ó r k i
i t. p.

g o to w e  p a lta  d am ­
s k ie  i m ę s k ie .

KUPUJĘ
s ta re  łu tra , w szelk ie  surow e 
skó rk i i p łacę  najw vższe ceny.

PRZYJMUJĘ
fu tra  w zam ianę, w szelkie ob- 
stalunki o raz  reperac ję  k tó re  
w ykonyw am  w najm odniejszych 

fash .onac 219

LEKCJI
francuskiego
konwersacji udzielam

O ferty proszę sk ładaćw R ed 
„Gazety Kaliskiej" dla „Po­
szukującej". 255

. Magiel
karta powołania kręcony mało używany jest do 

j  m /n  u  k u p ien ia  we wsi Tłokini®
w ydana przez PKU. w Ka- podH Kaliszem u gospodarz*
liszu na imię Franciszka Władysława Chojnackiego. 
K am ińskiego rocz. 1892. ~ Wiadomość na miejscu. 256

Zginęła karta  bezterm ino­
w ego urlopu 311 

wydana przez 62 Pułk Piecho­
ty w Bydgoszczy na imię Or- 
dyniaka Franciszka rocz. 1899

•mmmmmmm•

mmmm

Dla dogodności klijentełi
zaopatrzyłem swój skład na sezon zimowy w naj­

lepsze gatunki różnego rodzaju

F U T R A
MĘSKIE i DAMSKIE.

Przyjmuję wszelkie roboty w zakres kuśnierstwa 
wchodzące, o r a z  r e p e r a c j e .  Robię zamiany, 
kupuję różne skórki surowe oraz używane futra.

P ła c ę  n a jw y ż s z e  c e n y . 183
Firma egzystuje : l  poważaniem J ó z e f  B ige le isen*  
od roku 1894. : Browarna 3, oficyna, II p., tel. 159.

OGŁOSZENIE.
Komornik przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu, 

Józef Motylewski, zam ieszkały w„ Kaliszu przy ulicy 
W arszaw skiej Nb. 2 ogłasza, że w dniu 12-go lutego 
1923 roku od godziny 10 z rana w Kaliszu przy ul. 
Babinej pod M  35, odbędzie się sprzedaż przez licy­
tację ruchom ości, a m ianow icie różnych mebli i for­
tepianu należących do Judy Łajba i Mirli małż. BSum 
ocenionych na 595.000 mk.

Kalisz, dnia 3 II. 1923 r.
3o9 Komornik. J ó z e f  M o ty l e w s k i

Rządca gasp.
kaw. lat 27 z 8 letnią praktyką w niem ieckich wzo­
rowych m ajątkach  pragnie, oparty na poważnych re ­
kom endacjach, przyjąć stanow isko zaraz lub póf- 

niej gdzie mógłby się ożenić.
Reflektuje się tylko na  pow ażne i s ta łe  stanow isko. 

Łaskaw e zgłoszenia uprasza B. CWIOKAŁEK. 
TONINEK per WAWELEW 

313 pow. Wyszyski (W ielkopolska.)

OGŁOSZENIE.
Z a rzą d  la só w  m . K a lisza  ogłasza, że w dniu 7 

lutego r. b. o godzinie 11 rano odbędzie się powtórna sprze­
daż r —1— — 1 1  ------1 — ---- : ,nn * 1
i 3-cl

cego w lesie Wolica.
Powyższe sztuki są wynumerowane, chcący obejrze* 

winien zgłosić się do strzelca o wskazanie.
268 Z a r z ą d  la só w  m ia s ta  K a lisza .

h i M i M n i  Ł  llB D W W M . t e g d a w p "  —  G a z e t a  K a lis k a "  S p ó j  *  o g r ,  o d p .  i l r u *  „ G a z e ty  K a l i s k ie j "  JYleja J ó z e f in y  l .


